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Nów.

W  Kościele Panien S a kra n ien tek , teraz w każdą Nie
dzielę i Święta, w czasie Summy, Artyści i Amatorowie 
muzyczni, wykonywaią dzieła relig:, pod sterem JP. 
Faus-.Żylińskiego, Emeryta, dawniej Artysty opery.

Najmiłościwiej mianowani zostali Kawalerami orde
ró w : Śgo W ł o d z i m i e u z A kl: dej, połowy Jenerał-Au- 
dytor armji czynnej, Iladzca Stanu B iela iew ;  Śtej 
Anny 2giej kl:, za gorliwą służbę: Adjutant Główno- 
Dowodzącego czynną armją Jcnerał-1'cldmarszałka 
Xięcia\Varszawskiego, Pułkownik A niczkow , i Inspe
k tor Warsz: telegraficznej linji Podpułk: B ielaw ski.

N. PAN raczył 27go Czerwca r. b. zezwolić, aby we
d łu g  zdania Rady Państwa, zmniejszone zostały kary 
wyrokami sądowemi przeznaczone, Synezjuszowi Ada
mowi K ie ł  p iń sk ie m u , za fałszowanie asygnat; lecz 
szlachectwo utraca. (Całe to zdanie Rady Państwa 
znajduie się w wczorajszej Gazecie Rządowej.)

Wczoraj w Red: Kurjera złożono dla nieszczęśliwej 
Rodziny,mieszkaiącej przy ulicy B u g a j : od M.R. z ł .5, 
a o d J .T .  zł. 6 gr. 20.

Warszawskie Towarzystwo Dobroczynności, maiąc 
wposiadaniu swoiem fanty piękne i niemałej wartości, 
składaiąee się po większej części z kosztownych obra
zów i innych przedmiotów, zamierzyło urządzić w r. 
b. w ogrodzie P. Ohma  za Wolskiemi rogatkami, na ko
r z y ś ć  powiększonych obecnie zakładów sierot oboiej 
płci, oraz sal ochron, L o lerję  fantow ą-, oprócz tego 
właściciel rzeczonego ogrodu pragnąc zabawę tę po
łączoną z pożytkiem biednych dz.ec., przy,emmejszą 
uczynić, przeznacza stosowną dosc buk.etow dla Dam 
rozdać się maiącyeh. banty powyższe poc zące 
z darów od Opiekunek i  innych dobroczynnych Osób, 
widziane być mora codziennie od godz. teJ P° P° 
dniu, w iednej z sal głównego gmachu owaizyslwa 
przy ulicy Krak:-Przedm:. Biletów na wsP°™!?'onjl 
terję po rs. 1 nabyć można w magazynac ) . mu
rzyńskiego, Spetha, Schlenkcra, Spiessa, Senewalda, 
Zalewskiego, i Konopackiego w gmachu towarzystwa. 
O dniu odbyć się maiącej loterji, później omesionem

Jeżeli kto z Warszawian nie może w ogrodach odle
g łych  używać przyjemności wieczorów w lato, znaj
dzie tę przyjemność i w środku miasta, a szczególniej 
w ogródku przy ulicy Miodowej Nr 4.)0/i, w drugiej 
posesji od ulicy Długiej. Jest tam kręgielnia, iest piw
ko bawarskie i inne, są oraz podwieczorki, usługa ry
chła i cena umiarkowana. Ta posesja niegdyś była Ja
na Sobieskiego, i mieszkał w niej nim został obrany

Królem. To mieszkanie dotąd istnieie; iest to dworek 
z drzewa m odrzew ow ego; osobliwość ta dotąd bli
sko od dwóch wieków zachowuie się należy cie, i zape
wne, gdyby ta była z każdego innego drzewa, iużby 
nieistńiała. Oficyny po obu stronach później wym u
rowano i zawsze by ły  zamieszkane przez znakomite o-
soby. Drugi ogródek w środku miasta iest w posesji
N ow akow skich  przy ulicy Długiej Nr 5S6 lit: B. Kto 
wejdzie w podwórze i ujrzy wizerunek S a tu rn a , niech 
w’ejdzie do tego ogródka, a znajdzie i kręgielnię i te do
godności, iakieśmy wymienili donosząc o modrzewo- 
wej posesji. Ogródek S a tu rn a  otaczaią ogrody sąsie
dnie, to iest modrzewowy, pałacu zwanego P a ca  i da
wniej należący doBibljoteki Z a łu sk ic h , tudzież pała
cu niegdyś Hrabiów B or ch o w  /założonego z a panowania 
l\.ró\a°Augusta 3go , w którym ten Monarcha z rodzi
ną swoią wielekroć przebywał.

Zaszczytnie znany w Warszawie iako Kompozytor 
muzyczny, P. Gabryel R gin iecki, którego piękne u- 
twory z powszechnem zadowoleniem wykonywano 
w znakomitych domach i w Resursie Kupieckiej, a nie
dawno takie zadowolenie okazali mu znaw'cy i lubo- 
wnicy m u z y k i  w  B erlin ie , znajduie się W' W ied n iu . 
Słychać, że uda się do R zym u , gdzie w iednyin z la- 
mecznych Kościołów ina być wykonaną muzyka mszy 
świętej iego utworu. Spodziewamy się, że to dzieło 
przyszłe naszemu Towarzystwu wspierania podupa
dłych Artystów muzycznych.

(Art. nad.) Pan K lócer  Fabrykant powozów, zamie
szkały przy ulicy Orlej w Warszawie pod Nrem 708, 
przed 4ma laty sprzedał mi Lando kszta łtn ą , a szcze
gólniej mocno zbudowaną, tak, że ten powóz używa
ny do ciągłej podróży, żadnemu dotąd zepsuciu nie 
uleo-ł a po odnowieniu lakieru i zreparowaniu nie
których drobnych szczegółów, które-to odnowienie 
sam P. Klócer za umiarkowaną cenę podjął się wyko
nać, powóz ten stał się nowym; i dla tego, iako do
brego i rzetelnego Fabry kanta, każdemu rekoraendu- 
ię, i oświadczani mu podziękowanie.—  Benedy kt N a r-  
bult, ObywatelGubernji Augustowskiej.

Skład Nut muzycz: i Księgarnia Ign: K lukow skie- 
go przy rogu ulic Miodowej i Senator: Nr 497 lit: c, 
zaopatrzony został w M a p p ę  pocztow ą i  p r ze m y s ło 
w a  K rólestw a P olskiego , ułożoną według najnow
szych raportów Urzędowych i najpewniejszy ch źródeł 
przez Jerz: E g lo jf,  i przez tegoż na miedzi rytów aną. 
Mappa ta iest wysoką cali 23, szeroką cali *•?'
sunek iej do naturalnej w ielkości ink 1 do



czyli 26 wiorst na l cal angiel:; zawiera ona: W ody 
i Rzeki główniejsze, mianowicie wszystkie spławne 
dla statków lub tratew, z oznaczeniem miejsca, od kló- 
ren-o są spławnemi, oraz kanały; Drogi bite ukończo
ne, będące w budowie i proiektowane; Trakty  poczto
we, z oznaczeniem stacji i odległości w wiorstach; K o
lnie zelazne, W arszaw sko-W iedeńska, z odnogą ze 
Skierniew ic do Łowicza  i Górno Szląska od złączenia 
się z Krakowską do Gliwicy; Znaczniejsze pasma gór; 
Granice Gubernji i Powiatów, podług  nowego podzia
łu ;  Miasta Gubernjalne, Powiatowe, i te, w których 
znajduią się Sądy Pokoju, odznaczone większein pi
smem; Komory celne; Magazyny solne, Urzędy leśne; 
Wszystkie miejsca, w których znajduią się: Fabryki 
wyrobów Jedwabnych, wełnianych; Fabryki sukna, 
bawełnianych i lnianych; Fabryki cukru, cykorji, ara
ku, oraz gorzelnie znakomitsze; Fabryki porteru i piwa 
bawarsk:; octu; Oleiarnie; Fabr: terpentyny; Smolar- 
nie; Papiernie; Fabr: tytuniu i tabaki; Fabr: faiansu; 
H uty  szklanne; Huty (żelazne wielkie piece); Fryszer- 
ki, żelazlejnie i kuźnice; Huty cynkowe; Walcowanie 
żelaza, cynku i miedzi; Fabr: machin; Warsztaty ręcz
ne górnicze; Kopalnie galomanu; Znaczniejsze owczar
nie; Zakłady rnz tylko znajduiące się, np. Stadnina 
Rządowa w Janowie, Fabryka stali w Serocku, są wy
szczególnione na samejże mappie. Tabelkę statystycz
ną 5ciu Gubernji i 39 Powiatów, wykazuiącą ich lu
dność, obszerność w milach ieograficznych, oraz ile 
w łók roli i lasu przypada na ł milę kwadratową. Cena 
esempl: złp. 6 gr. 20. Znajduią się także exemplarze 
na tekturze podkleiane i wernixem pociągnięte po złp . 
9; oraz składane w futerał, dla dogodności podróżu- 
iących, po złp. 9.

Gdy w Czerwcu r. 1S44, Artyści włoscy, obecni 
w  Warszawie, przedstawili Operę Don-Paskwale, do
nieśliśmy o zadowoleniu naszej Publiczności z tego 
pięknego utworu Donizetego, i o takichże zadowole
niach w Paryżu,oraz głównych scenach we W łoszech. 
Wczoraj pierwszy raz przedstawiona więzy ku polskim, 
nader uprzyiemniła w Wielkim Teatrze pobyt Lubo- 
wnikom muzyki, którzy sprawiedliwie przyznali, że 
ńasi Artyści w wykonaniu tego dzieła dowiedli praw
dziwego talentu w grze i śpiewie; iakoż zapewnić Czy
telników możem, ze wczorajsze przedstawienie należa
ło  do najcelniejszych, iakieini Opera zaszczycić się 
mogła. J Panna Riwoli była okrywaną za grę i śpiew 
nader zasłużonemi oklaskami. JP. Sto/pe  wybornie 
wykonał Paskw ala, i okazał niepospolitą zdolność 
w przedstawianiu roi g łównych operowo-komicznych. 
W końcu opery, Słuchacze mieli niespodzianą przyie- 
mność, słysząc przez JPannę Ili woli śpiewaną nową 
piękną arję, kompozycji JPana K w atrin i, który tą ope

rą  dyrygował i wyuczył. Do ciągłych prae scenicz
nych, dodał nową J V. Jasiński, który to dzieło z wło
skiego tłumaczył, słowa Polskie pod muzykę podło
ży ł ,!  sterował sceną. Przywołani, JPanna Riw oli i JP. 
Sto/pe\io  2-kroć, oraz JPP . Troszel i M atuszyński.

Rząd Gubernjalny Radomski, ogłosił: częste wy
padki utraty życia różnych osób, a szczególniej dzieci 
z powodu niedostatecznego ocembrowania lub obarje- 
rowania studzien i innych miejsc niebezpiecznych, 
przekony waią, iak dalece baczność miejscowej W ła- 
dzy policyjnej iest w tym względzie potrzebną. Po
ciągnąwszy więc do odpowiedzialności Ŷ  ójta iednej 
z gmin Powiatu Sandomiers:, za zaniedbanie dopilno
wania, iżby studnia przy karcznie była ocembrowaną, 
skutkiem czego, 5cio-letnie dziecko utraciło życie; 
Rząd Gub: wypadek len do wiadomości powszechnej 
podaiąc, ostrzega Wójtów gmin i Burmistrzów, iż w ra
zie dostrzeżenia wobrębie ich urzędowania podobnego 
zaniedbania ostrożności, surowo karani będą.

Teraźniejszej wiosny Bociany  szczególnie wcze
śnie, bo w Marcu, przyleciały i na gniaździe osiadły. 
Czworo młodych wylęgło się, i gdy tak podrosły, 
że same po żywność latały, stare iuż ich do gniazda 
nie przyięły, a samica powtórnie na iajach osiadła. 
Rzecz ciekawa czy potrafią powtórnie młodych do
chować. To zjawisko w ogrodzie Koneckim  przy 
wielu widzach zaszło.

D. 31 go z. m. we wsi Baranow ie , w czasie teraźniej
szych żniw, wilk wypadł z lasu, i pokaleczył 12-letnią 
Dziewczynę.—  D. 19 b.m. w Gminie Brzuslowie, W ło 
ścianin zabiwszy żonę, ratował się ucieczką.—  W e wsi 
B a r y c z y dał się widzieć zwierz nieznany, między o- 
wcami i bydłem; ma być podobny do wilka, wzrostu 
średniego, na grzbiecie i bokach sierci żółtej, wzroku 
bystrego, czoła szerokiego, mordy grubej małej, z wą- 
sami przy nozdrzach, postaci cienkiej, wysmukłej, o- 
gona długiego do wilczego podobnego, nóg cokolwiek 
w kolanach krzywych, z pazurami dużemi haczykowa
temu __ Sgo b. m. w m. Małogoszczą, jednocześnie
w studni utopiło się dwoie dzieci, po lat 4 maiące. —. 
9go b. m., Posiadacz osady Pobalnio, w l 'cielvalwa- 
ryjskim,b. Kapitan b. W .P., Stefan L/łan,przybywszy 
w gościnę do sąsiadki, został zabity przez piorun, któ
ry uderzył w okno domu w tej chwili gdy takowe s łu 
żąca zam)kała, aktora niedoznała żadnego przypad
ku .— Kilka dni temu, w Gminie Krępa. Kościelna, 
wilk przypadłszy przed chałupę wieśniaka, gdzie 2eh 
iegosynków pilnowało grochu, schwycił chłopca 6-le- 
tniego, i pomimo krzy ku matki, takowego uniósł. W ło
ścianie którzy udali się w pogoń za wilkiem, prócz 
krwi i pasku rzemiennego z chłopca, nic więcej nie- 
zaialeźli.— 12gob.m. w Gminie Cieśle, 12-letnia Dziew-
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czynka ciągnąc wodę ze studni, wpadła w tę i  stu
dnię, i utopiła się.

A nglja . —  Lord Ponsonby ma być mianowany Po
słem w W iedniu , a Hrabia Elgin  Gubernatorem iene- 
ralnym Kanady.—  Dzienniki ang: ogłosiły testament 
zmarłego Ludwika Napoleona, byłego Króla llolan- 
dji, datowany Igo Grudnia 1845; zgasły wynurzaży- 
czenie, aby go pochowano w Si. Leu  pod Paryżem . 
Dobra swoie w Holandji zapisuie Amsterdamskiej Ra
dzie miejskiej, aby wspierała nieszczęśliwych dotknię
tych powodzią. Ubogim we Florencji znaczną zapi
sał kwotę. W. Xiążę Toskański otrzymuie popiersie 
Napoleona, dzieło Kanowy. Jego brat Hieronim o- 
dziedzicza po nim lożę w teatrze w Florencji, warto
ści 5,000 dukatów; tegoż dwaj synowie, każdy po pię
knym dyamencie; icgo synowicą Xiężniczka Matylda 
Detnidow, odziedzicza strój z rubinów i dyamentów; 
iego synowiec Ludwik syn Lucyana, odziedzicza pię. 
kną willę de M ontaghi, wartości 10,000 dukatów; ie
go wychowaniec Franciszek Kasteloeczio, 12,000 du- 
katów; głównym spadkobiercą, który odziedzicza pa
łac w Florencji, wielkie dobra Ciwita Nowa  i t .  d., iest 
Xiążę Ludwik Napoleon, bawiący w Londynie. — O- 
tworzono składkę celem wsparcia wdowy i córki zmar- 
łegoMalarza Haydon; przyniosła iuż 3 ,400dukatów.

Belg ja .  —  Obecnie kursuie wiele fałszywych mo
net 5-frankowych z popiersiem Napoleona z r. 1S10.

Francja . —  Z departamentu Indre  wiele wychodź
ców włoskich wraca do państwa papiezkiego.—  12go 
b. m. rozdano nagrody w gimnazjach królewskich, 
w' P aryżu  i W ersalu, wobec Ministrów Gizo i Sal- 
vandy; młody Saloandy  otrzymał pierwszą nagrodę 
za ięzyk grecki; młody Gizo także otrzymał nagrodę.
—  Pistolety użyte przez zbrodniarza H enry, okazały 
się dalekonośnemi; odbyte niemi próby, przekonały, ze 
mogą dosięgnąć na odległość 100 metrów. Dom 
R o lszy ld ó w  l i g o  b. m. wniósł 20tą i ostatnią ratę 10 
miljonów fr:, z pożyczki 200mi!jonów, zawartej 1844 
r. —  Z stacji przy zachodnich brzegach Afryki docho
dzą niepomyślne wiadomości; suchary okrętowe po
psuły  się, przezco osada szwankuie na zdrowiu; kilka 
statków musiano odesłać, ponieważ były niesposo- 
bnemi do ścigania statków handluiących niewolnikami.
—  Podróżowanie w  nocy na kolei ze!aznej północnej, 
miało dopiero zacząć się 18go b. m .—  Minister oświe
cenia Hrabia Salw andy, 12go b. m. wrócił zAlgierji 
do P a r y ż a .  W  Dszemma. G asau t widział się z Je 
nerałem K aw ajniak, z którym naradzał s ię , iak za
bezpieczyć zachodnią granicę Algierji.—  Marszałek 
Hjuzo  po ukończeniu posiedzeń izb, wróci na swoie 
gubernatorstwo ieneralne; w przypadku zaś, gdyby 
koniecznie chciał dymisji, Jenerał Bedo  ma być iego

następcą. Jene ra łham otysjer  zaszkodzi 1 sobie, iż przy 
wyborach wystąpił iako kandydat opozycyjny.

H iszpanja . —  Ibrahim  Basza 28go z. m przybył 
ang: okrętem woiennyrn do Gibraltaru; zwiedziwszy 
tameczne warownie, odpłynął wieczorem. Nazaiutrz 
zawinęła do Gibraltaru  flotylla holenderska, na któ
rej znajduie sięXżę H enryk  Niderlandzki.—  Angiel
scy właściciele papierów hiszp: domagaią się energicz
nie zaspokojenia.

Ze Lwowa.-— D. 11 b.m. odbył się tu pogrzeb JW . 
Julji z Hr: de Brzezie Lanckorońskich  1 Ir: Duninowej 
Borkowskiej, właścicielki dóbr ziemskich w obwodzie 
Czortkowskim, która tylko po kilkodniowej słabości, 
przeżywszy la t70, dnia9go b.m. skończyła życie.

Niem cy .— Ogo b.m. zawinął do W iednia  pierwszy 
raz wprost z Anislerdam u, parostatek rzeczny A m ster
dam  i W iedeń; a tak związek między Renem  a Duna- 
iem , morzem Pólnocnem  a Czarnem, iest ustalony.

W ło ch y . —  We wsi Ceroetri odkopano kilka sza
cownych zabytków archeologicznych.—  Kawaler Mo
rowi, który z cyrulika doszedł stopnia pierwszego Ka
merdynera Grzegorza X V Ig o ,  po wstąpieniu na tron 
papiezki Pjusa IXgo, w edług zwyczaiu, został miano
wany 2giin kamerdynerem, z pensją 25 skudów mie
sięcznie; ponieważ mu niepodobało się w nowem tern 
położeniu, prosił o dymisję i przyznanie mu 25 sku
dów iako emeryturę; O j c i e c  Sty kazał dymisję udzie
lić, a wynurzyć zadziwienie, iak Moroni śmie prosić o  
wsparcie; Moroni bowiem ma ogromny maiątek; zdaie 
się, że oddali się do swoich dóbr w Weneckiem. Jeo-0 
nakładem wychodziła historja urządzeń Katolickiego 
Kościoła, która przynosiła mu ogromne zyski; Ojciec 
Śty kazał tę pracę poruczyć uczonym, a nie zby t mier
nego wychowania Moroniemu.

Rozmaitości■— Szpitale balowe. P rzy  wielkich 
publicznych balach w Paryżu zaczynaią urządzać ma
łe, bardzo elegancko ozdobione lazarety dla Dam, któ- 
reby nagle na balu zasłabnąć mogły. Ciemno-zielone 
draperje, przyćmione światło, wszelakie krople, esen
cje, spirytusy wąchalne, świeża woda, octy, cy tryny , 
nożyczki do rozcinania gorsetów, słowem iest tam 
wszystko, co tylko Damom zmysły przywrócić może. 
Nadto w każdym lazareciku iest wprawna dozorczyni 
chorych, znaiąca się na wszystkich sekretach dam
skich mdłości, a za drzwiami zaufany odźw ierny .— 
Statystyk sztuk pięknych, obliczył, że Panna Raszel 
Artystka dram:,za każdy wiersz wydeklamowany ztra- 
iedji Kornela albo Rasyna, ma 14 franków, czyli za 
każdą sylabę 1 frank, i lak: w Liiiich, za trzy gościn
ne role, otrzymała 15,000 franków; a Panna L in d  
Śpiewaczka, w H am burgu, za ieden wieczór, otrzy
mała tylko 1,120 franków.



—  105*2 —

P R Z Y J E C H A L I  d o  W A R S Z A W Y .
Dunin K a ro l  U r n * *  z fcaznowa;  D w o r z a c n e k  J a n  Jc o m e  M  

7. Chełmna; Gervais  K om  Kap: G ward: * W ledma,
Ju l :  Oby: a P łocka ;  Ł ubn iew sk .  Ant: K om isarz  * K a h s z a ,  
ciński Ja k :  R adca  St: zR ossji ;  Rozenszten, Samuel Ivnp: zG d au  
ska; T rusko lask i  Lud: Oby: z Bojna.  (G. P . )

liOSIESIESflA-
Ażeby, iak to 7, wy kle zdarza się, nie p rzypisyw ano 

nie wiadomości w yiazdu m ego za g ran icę, mam honor 
niniejszem  uprzedzić Szanowny ch, zaufaniem  swoicm 
m nie zaszczycających; iżby dla osiągnienia tern zie  ̂
n ieiszego sk u tk u  z w y n a la z k u  m ego  Leczenia c ie rp ień  
o raz chorób niebol esnych  d z ią s e ł  i  zębów , (bez i wania 
ich  i t . p .  bolących operacji) zg łaszać się raczy li o po 
moc zaw czasu, bez odkładania nadal, w godzinach ofl 
lO tej od I szej z ra n a , i od dej doCtej zp o łu d :; nadm ie
n ia jąc: iż od osób k ló reby  nie odniosły  p rzezern n ic , 
zaręczonego sobie sk u tk u , za leczenie nic me żądam. 
Lboo-im zawsze bezpłatn ie . W m iejsce szczotek  11. p., 
częstokroć szkodzących osłabionym  i delikatnym  zę
bom , w y n a la z łe m  Ł yżeczki zębow e, n i a i ą c e  w ła siio sc  
czyszczen ia  i  u m a c n ia n ia  d z ią s e ł  i  zębów. M ieszkam  
przy ulicy D ług ie j Nro 579, blisko Hotel u ̂ lenneck .e- 
g t , .—  J : M arja N e u m a n ,  up rzyw :D en ty  sta.

P rz y  ulicy Alea N ro  1726, s ą  dwie osobne O P I C m S I T ,  
w każdej po pięć P O K O I ,  z K u ch n ią ,  P iw nicą ,  G orą ,  oraz 
Stajn ią  i W ozow nią  w p r z y l e g ł e m  p o d w ó r z u ,  do naięcia 
rocznie l u b  półrocznie .  Bliższa wiadomość tamze- .

. Do N ow ego  O grodu ,  obok K oszar  M ikoła iew -
I r w  ł *  skicli, naprzeciw  W oiem iego  P lacu ,  po trzebnym  

t j k J j  iest O G R O D N IC Z E K  dobre j  kondui ty .  W la- 
B H y f l ’wBH  domość na miejscu.

■Ł „ - n *  S U M M A  Z łp .  1 » , 0 « » 0 ,  i e s t  do w y p o ż y -e e  
■ju c z e n i a  na l r y p o t e k ę  Dóbr  Z i e m s k i c h ,  w Gu- .
^  b e r n j i  t u t e j s z e j .  B l i ż s z a  wiadomość w K a n c e - ^

'  l a r j i  P a t r o n a  P a r is o ta ,  p r z y  u l i c y  D ługie j ,  n a /7y
*Potkaiiskieni, w pros t  Holclii Po lsk iego ,  n a 2 m  p ią t rze .  ^stKansKieni, wp io s i  n u l e m  z   * -

K I A C Z  w ierzchow a, p ięknej  rassy ,  gniada, bez 
żadnej odmiany, ros ła ,  d o b r z e n i e źc fż  o n a ^ 6z a u n e j  u u i i u a u  j ,  l u s i i i ,  _

S S C S ?  maiąca, znajdnie się do sprzedania  pod N r  1 6 6 9 / /O
, ,  , . / l p l n n p t r n  ( V .

maiąc»j   a /

p rz y  ulicy  M okotow skie j ,  w p ro s i  Zielonego 1>- 
W iadom ość  tamże na Im p ią t rze  od frontu .

W  dniu 1 6 /2 8  b .m .  odp raw ia  się K A R L I  A. 
p ró żn a  ex trapocz la  p rzez  Kow no, Mi lawę do 
R y g i ;  gdyby kto chciał z tej  okazji korzystać, 
niech się co p rędze j  zgłos i  do W ó j ta  Gminy

Glinianki p rzez Mińsk .  v i r i
P rzechodząc  ulicą D ł u g ą ,  zgubione zostały  K O L C Z Y K I  

z. d iam enc ikam i,  i P IE R Ś C IO N E K  z tu rk u s ik am i  w formie nie- 
zapominaiek, slare ,  używane i zawinięte  w pap ierku .  K to  t a 
kow e znalazł ,  oddać zechce za  p rzy zw o i tą  n a g rodą ,  pod Nr 
459, p r z y  ulicy Senatorskiej , na l sz e  p ią tro .

W' dniu 12 /24  Sierpnia  r . b. i dni następnych, zawsze od go- 
dzinv 3 po po łudn iu ,  w domu pod N r  457 przy  rogu  ulic Sena
torskie j  i K rak : -P rzed m : ,  sprzedane będą n ie za w o d n ie  i o s ta te -  
/•«??>, p rzez  publiczną l icytację, T O W A R Y  suche Kolonjatne,

gródka.

A rak  w  butelkach, W a g i ,  G w ichty ,  R y g a ły ,  ™zne Rnehomo- 
ści Z nak i  firmowe; nadto Oliwa, W i n a  rozmaite, Beczki sk le
powe i piwniczne, Otcefty, i t.  p. szczegóły ,  do massy u p ad ło 
ści J .  K .  Cieplichowicza należące.

S y n d y k  ostateczny, J o z e f  P iw o ń sk i. 
K S IĄ Ż K Ą  Służbow a, należąca do Antoniego Rożkow iW e- 

go, zaginęła;  uprasza  się Znalazcę o oddanie takow ej  do O d
działu K o n t ,o l l i  S łużących w C y rk u le  X I ,  «  nagrpdą .

J e s t  do sprzedania  M A G I E L  kręcony , S T O Ł  i sześć 
W A Ł K Ó W ;  oraz dwie F I 1 T R W V  nowe do draw,.  
W iadom ość pod N r  322 w ry n k u  Nowe Miasta .

T rz y  SUMM Y oddzielne po 20,000 i 12,000,  są  do 
umieszczenia na l.ip: Do,nów w W a rs z a w ie —  Summa 
z a ś  23,000 n a  D obra  w Gub: M a rs z :  zaraz  po T o  w:

-  K re a - .  ż y c z ą c y  takow ych , raczą  się zgłaszać  do

bok  Poczty— ' W a le n ty  B r a c k ,  Ag: przys: i Kom: D y r :U b e z : .
P I E S K Ó W  młodych z w yze łkow  angielskich, do-

M stać można za  cenę mierną. W iadom ość  powziąść 
________ można u Szw ajcara  na  Poczcie.____________________

Z  K antoru  Z l e c e ń  p r z y  ul: W ierzbow ej N r  4 7 3  c.
W  dniu 20 b m. O  godzinie U  z rana,  w przecliodzie około 

B a l  Z g u b i o n o  R ubfi  sr: 320, w  biletach Bankowy ch po 10 
i 15 R ubl i ,  w b ia łym  papierze  zawinięte. Sumienny Z n a laz 
ca raczy  tę zgubę oddać do K a n to ru  Zleceń, gdzie złozono
dla niego Rubli  sr. 20 nagrody.

W I E Ś  iest  do sprzedania z wolnej ręk i ,  położona w Oul). 
L ubelskiej  Pow: Krasnos taw skim , 5 wiorst  od t r ak tu  bitego 
Zamojskiego,  z miasta P iasków  Lu te rsk ich ,  ma powierzchni o- 
ko ło  w łó k  32, Las  dostateczny sosnowy, w k tó rym  znajduie 
sie Brzezina  i D ę b in a ,  ma w łasną  Prop inac ję ,  M łyn ,  K a 
mień wapienny i opoezysty ,  Ł ą k i  dostateczne, Gospodarzy  
10 słowem wszystko co do przyiemności i korzyści  g o sp o 
darskiej  służyć może; nadto ma O g ró d  i Sad f ru k to w y ,  Szpa- 
r a o a rn ię  w oddzielnym ustępie , W in o g ro n a  i Krzew y kraio-  
we i zagraniczne, R yby  w różnych ga tunkach.  W iadom ość  
powziąść  można u Ł astow icck iego  Adw okata  w Lublin ie .

-wte. D O M  m urow any, 2 -p ią t ro w y ,  z oficyną i obszer-  
j g ( n |  n « m spichrzem, mogącym posłużyć na Stajnie,  W o -  
S J i S  zćwiiie, Z ak ład  F a b ry c z n y ,  lub na Sk ład  T o w a ró w ,  
£ t i y § &  na  iednej z ulic w bliskości  K rak o : -P rzed m :  poło-  
. ,,d korzystnem i w aru n k am i ,  każdego czasu iest do

I ’ ia„ia.  W iadom ość w K an to rze  Zleceń.
P R O F E S O R  lub usposobiony G U W E R N E R ,  posiadaiący 

g run tow nie  mianowicie nauki klasyczne,  a leżeli to byc może 
; i c v k i ,  po trzebny  iest na p ro w in c ję ,  do zaięcia się
w y łączne go ,  dokończeniem edukacji 1 7 - le tniego Młodzieńca. 
Osoby maiące chęć i zdolności,  podjęcia  s , ę .  dopełnienia  p o 
dobnego zobowiązania , raczą się zgłosić  do domu W .  L ew iń 
skiego,  obok R e s u r s y  N r  471 C, w pierwsze  drzw i od ul icy  
S e n a t o r s k i e j ,  n a  l sz e  p ią l ro p o  praw ej  s tronie , gdzie codziennie 
między godziną 2gą  i ń lą  po po łudn iu ,  blizsze wzaiemne p - 

mienie i u k ła d  co do innych w arunków  nastąpić  m o te .r o z u m i e n i e ______________________

"  D ziś ra n o  c ie p ła  s to p n i 15. W c z o ra j  w p o łu d n ic  24.
T E A T R  W I E L K I .  J u t r o ,  2gi raz  B o n  P a skw a te .
Ju t ro  w handlu  M a jew sk ieg o  p rzy  ulicy Bednarskiej ,  na Śn ia 

danie : Je s io t r ,  SandaCz po polsku, Szczupak z b iszam el: ,K arp  s a 
d z o n y ,  Lin, K a r a ś ,  Okoń, W ę g o r z ,  P ie ro g ,  z lina . ru sk ie  ze 
śmietaną, i P o t ra w y  mięsne. -  Obiad : Zupa  z młodego grochu ,
R o s ó ł,  S z t u k a  m i ę s a  ua  p o traw  ę ,Ozór ,P ie c z y s te  3 - k ie ,L e g u m .u a .


